
ą t UKUS POLSKI
Wychodzi na wtorek, czwartek i sobotę z dodatkiem 
religijnym pi t . : „Nauka Katolicka11 i z dodatkiem 
humoryatyczno-satyrycznym p. t. „Zwierciadło11. Przed­
płata kwartalna na poczcie i u listowych wynosi 1 mr. 
50 fen., a z odnoszeniem do domu 1 mr. 75 fen. W ia­
rus Polski11 zapisany jest w cenniku pocztowym pod li­
terą T. nr. 106. — W  księgarni w Bochum 1 mr. 25 f. 
a z odnoszeniem do domu 1 mr. 75 fen.

MÓDL SI  II P R A C U J !

Hr, 150,

Za inseraty płaci się za miejsce rządka drobnego druku 
15 fen. a za ogłoszenia zamieszczone przed inseratami 
40 fen. Kto często ogłasza otrzyma odpowiedni opust 
czyli rabat. Za tłómaczenie z obcych języków na poi— 
ski nic się nie płaci. Listy do Redakcyi, Drukarni 
i Księgarni należy opłacić i podać w nich dokładny 
adres piszącego. Rękopisów się nie zwraca. Nazwisk 
korespondentów bez ioh upoważnienia nie wskazuje się.

Bochum, wtorek, 22 grudnia 1896.— —   Rok 6,
,  0Ła tcy » , dniŁarm a , k . „ gam ia .„ . jd c ję  .ją  p t , y M alth ese ,,tr» ..e  1 7 . M  dole. -  A d ,e . ; W iaru , Polski, Bochum. ___

Rodzice polscy! Uczcie dzieci swe 
lówió, czytać i pisać po polsku! Nie 

Jest Polakiem, kto potomstwu swemu 
zniemczyć się pozwoli!

ITa I kwartał 1897 r.
j u ż  c z a s  o d n o w i ć  p r z e d p ł a t ę  na

„Wiarusa Polskiego44
wraz z dodatkami bezpłatnymi „N auką K a ­
to lic k ą 44, redagow aną przez ks. dr. Lissa 
z Rumiana i „ Z w ierciad łem 44.

Prenum erata na cały kwartał, tj. na s ty ' 
lu ty  i  m arzec wynosi

1 markę 80  fen
z odnoszeniem do domu 25 fenygów więcej. 

Kto pragnie abyśmy „W iarusa Polskiego44 
posyłali rodzicom, krewnym lub znajomym do 
Polski, niech nadeśle 1,50 mr. i dokładny adres 
osoby, której gazeta ma być posyłana, a stanie 
się zadość jego życzeniu.

P o l a & j  aau o b c z y ź n i e .
f i  nad rzek i I{ u kry. Kilku korespon­

dentów zastanawiało się nad tern, co czynić 
wypada, aby^ członkowie liczniej na zebrania 
się zbierali, /d a je  się, iż korespondencye wy­
szły z kół zarządów towarzystw, bo korespon­
denci stają w obronie prezesów, czego im wcale 
za złe nie mam, chciałbym jednak z mej strony 
także na jedną z przyczyn złego wskazać. Jak  
oto zauważyłem, to członkowie zarządu, dopóhi 
są w zarządzie, dosyć są gorliwi, niektórzy 
bardzo gorliwi i innych usilnie zachęcają, aby 
pilnie na zebrania uczęszczali, co się im bar­
dzo chwali. Ta gorliwość trwa jednak nie­
stety bardzo często tylko tak długo, dopóki są 
członkami zarządu. Tak niestety jest to p ra ­
wdą, iż dawniejsi członkowie zarządów bardzo 
często zamiast przyświęcać dobrym przykła-

j i  członkom dają przykład, bardzo 
rzadko pokazując się na zebraniach. Podobne 
zachowanie się jest godne nagany, a tak po 
stępujący członek wcale nie pojmuje celu tow a­
rzystw  i wogóle wystawia sobie bardzo liche 
świadectwo. Kto posiada trochę oświaty, czyni 
inaczej. Po Nowym Roku właśnie w dużo 
towarzystwach będzie obór zarządu, niech więc 
ustępujący członkowie słowa moje wezmą so­
bie do serca i gorliwde na zebrania uczęszczają, 
niech pokażą, źe im wcale nie chodzi o to, 
aby być w zarządzie, lecz o to, aby towarzy­
stwo jak  najlepiej się rozwijało, ą może ono 
rowijac się tylko wtenczas, jeżeli każdy członek 
uważać będzie za swój obowiązek, o ile tylko 
można, na każdem zebraniu być obecnym. 
Mam też niepłonną nadzieję, iż w przyszłości 
dawniejsi członkowie zarządów towarzystw  
polskich tyle okażą, honoru, że nietylko gorli- 
wie uczęszczać będą na zebrania, ale też do­
łożą starań, aby doświadczenie zdobyte pod­
czas swego urzędowania zużyć na korzyć to­
warzystw. Tego mają tow arzystw a praw a żą­
dać od nich, bo wiadomo, że zły przykład 
rychło znajduje naśladowców. P roszę Roda­
ków o wypowiedzenie swego zdania o pqru- 
szonej przezemnie sprawie.

L o n d y n .  K ardynał Vaughan uwiadomił 
skarbników funduszu składkowego na kościół

polski w Londynie (hrabiego L. Łubieńskiego, 
Bodenhama i p. Henryka Pace), iż złoży 200 
funtów sterlingów na nabycie nieruchomości, 
w której dziś się znajduje obszerna kaplica 
z mieszkaniem dla księdza, jeżeli komitet »bie- 
rae resztę ceny kupna. W ynosi ona 2000 
funtów szterlingów, lecz połowa tylko ma być 
zapłacona w czasie możliwie najbliższym. Do 
uzupełnienia tej połowy potrzeba jeszcze około 
600 funt. st., gdyż, oprócz ofiary K ardynała i 
uzbieranych mozolnie 80 funt st., ma komitet 
obiecanych sobie 1000 rubli (100 funtów s t) .  
Kaplicę z plebanią przyjmie ksiądz K ardynał 
pod opiekę dyecezalną.

Carnapczycy mnożą się.
W „Kur. Pozn.44 czytam y: „Coraz wię-

cej słychać o bohaterach w rodzaju Carnapa. 
W czoraj za „W ielkopolaninem 44 podaliśmy 
wiadomość o czynach walecznych komisarza 
z Krobi, Bongscha, a dziś możemy donieść o 
nowym tego rodzaju wypadku. D nia 16 bm. 
toczyła się przed Izbą karną sądu ziemiań­
skiego w Poznaniu ep-awn o opór stawiony 
władzy policyjnej przeciw kołodziejowi F ranci­
szkowi Kopiec. Oskarżony był o to, że dnia 
28 lipca r. b. stawił opór policyantowi tutej­
szemu Bartkowiakowi, gdy tenże go areszto­
wał. Przy rozprawie sądowej wydało się, że 
Bartkowiak nie miał słusznego powodu are­
sztowania obżałowanego. Ale co więcej __
udowodnionem zostało, że Bartkowiak doby­
tym pałaszem bił Kopca, gdy go prowadził na 
policyę, tak, że sińce mu porobił, obkładał go 
pięścią, a naw et wepchnął go do otwartego 
sklepu tak, że tenże wpadł do sklepu głową
w  r Óf‘ Na wniosek °6rońcy, pana mecenasa 
W olińskiego sprawę odroczono i postanowiono 
przesłuchać dalszych świadków co do sponie­

wierania obżałowonego przez B artkow iaka; p! 
mecenas W oliński wniósł też o przesłuchanie 
radzey policyjnego Zachera i inspektora poli­
cyjnego pana Ventzkiego na to, że Bartkowiak 
już nie raz dał swój władzy przełożonej powód 
do niezadowolenia, tak że Bartkowiaka karano 
kilkakrotnie dyscyplinarnie, a nawet raz 24- 
godzinnym aresztem i że B. jes t świadkiem, 
którego wiarogodncść jest bardzo wątpliwa. I 
tych świadków postanowił sąd przesłuchać.

Nadmieniamy, źe Kopiec wniósł swego 
czasu o ukaranie Bartkow iaka za sponiewiera­
nie w urzędzie, i że śledztwo odnośne jest w 
biegu; tymczasem na podstawie zeznania B art­
kowiaka wytoczyła prokuratorya oskarżenie 
przeciw Kopcowi o opór stawiony temuż. Czy 
nie lepiej było odczekać rezultatu śledztwa 
przeciw Bartkowiakowi. Zaznaczamy, że po­
dług paragrafu 340 kodeksu karnego podpada 
urzędnik za ciężkie sponiewieranie w urzędzie 
karze cuchthauzu najmniej 2 la t; w razie ła ­
godzących okoliczności wynosi kara najmniej 
trzy miesiące więzienia.

O dalszym przebiegu spraw y nie omie­
szkamy swego czasu donieść.a

Ziemie polskie.
• 25 P ru s Zaefe., W arm ii i M « iu ,
P e lp lin . 5 lutego roku przyszłego chcą 

parafianie w Nowymporcie uroczyście obcho­
dzić 25 -  letnią rocznicę urzędowania probo­

szczowskiego duszpasterstwa swego ks. F ran ­
ciszka Reimanna. Dla poprzednika jego na 
tej posadzie, ks. prob. Teofila Meyą w Gemli- 
cach przypada taka rocznica trzy tygodnie 
przedtem, bo 17 stycznia r. 1897.

R a d z y ń .  Ponownie donoszą, że tutejszy 
zakład do kształcenia preparandów od 1- go 
kwietnia 1898 (kiedy budowa nowego gmachu 
seminaryjnego będzie ukończoną) ma zostać 
przeniesionym do Grudziądza.

W T czew ie przem awiał na zebraniu 
publicznem sekretarz jeneralny hakaty  p. B in- 
zer, lecz jakoś nie bardzo ze skutkiem, gdyż 
utworzenie filii musiano odłożyć na później, 
a utw orzył się wydział mający się zająć wer­
bowaniem członków. W  skład jego w chodzą: 
burmistrz (!) p. Dembski, fabryant Muscate, dr. 
Schulz i właściciel Link z okolicy.

* %  W iel. K s P o zn a ń sk ieg e . 
P oznan . W  numerze na Grudzień or­

ganu hakatystow  „Die Ostnaark44 znajdujemy 
odezwę, jaką zarząd główny tego bractw a w y- 
stósował do jenaralnej komisyi w Bydgoszczy 
w sprawie nabytych przez poznańską Spółkę 
ziemską dóbr rycerskich Grąbkowo w powie­
cie rawickim. W  odezwie tej żąda zarząd od 
komisyi jeneralnej, aby odmówiła spółce ziem­
skiej wszelkiej pomocy przy dalszej parcelacyi 
Grąbkowa, jeśli Spółka, po utworzeniu już 20 
polskich gospodarstw, nie da zapewnienia, że 
dalsze parcele oddawać będzie wyłącznie 
Niemcom.

Jaw ny to więc bojkot ludu p o lsk ie ­
go. H akatyści pragną uniemożliwić zupełnie 
ludowi polskiemu nabycie własnego kawałka 
ziemi, czyli innemi słowy, pragną go zupełnie 
ogłodzić! Ciekawa rzeczywiście rzecz, co na 
to komisya jeneralna odpowie.

Z G niezna donoszą, że sprawą dym i- 
syowanego burmistrza Rolla zajmować się bę­
dzie najwyższy sąd administracyjny w p rzy­
szłym miesiącu.

Ostrów. Straszne morderstwo popeł­
niono w piątek nad fanem. Leśniczy z Lew ko­
wa spotkał w lesie kłusownika, któremu ode­
brał fuzyę. Kłusownik obawiając się oskarże­
nia, zaczaił się na niego i przebił wracającego 
do domu Żelaznem ostrzem kija. Przywołany 
lekarz dr. Orzegowski zastał go już bez duszy. 
Złoczyńcę, liczącego dopiero 18 lat, przykre - 
sztowano.

B ydgoszcz. „Z powodu żałoby zam ­
knięty44. Takie plakaty poprzylepiane były na 
pewnym składzie w Bydgoszczy, również i w 
korytarzu prowadzącym do zamkniętego m ie­
szkania kupca. W łaściciel kamienicy zdziwił 
się niepomiernie, gdyż nie słyszał nic o w y ­
padku śmierci w rodzinie kupca. P raw dopo­
dobnie tak sobie to tłóm aczył — musiał 
ktoś umrzeć z dalszych krewnych a kupiec 
skład zamknął i wyjechał na pogrzeb. Kiedy 
jednak kilka dni upłynęło, a plakatów nie 
zdjęto, kiedy daloj z rodziny kupca nikt się 
nie ukazał, właścicielowi kamienicy zdawało 
się to być podejrzanem. Przywołał ślósarza, 
kazał skład i mieszkanie otworzyć i p rzestra­
szał się bardzo, ujrzawszy próżny tak skład 
jak mieszkanie. Na oknie znalazł zaadreso­
wany do siebie list pożegnalny, w którym ku­
piec donosi i przeprasza zarazem, że z powodu 
opłakanych stosunków i prawdziwej „żałoby44 
musiał w ten sposób siebie i rodzinę swoją 
ocalić od zupełnej ruiny. W łaścicielowi k a -



W I A R U S  P O L S K I

mienicy za pół roku należała się i to dość 
wysoka dzierżawa.

P o lsk a  w łasność z iem sk a  w W iel.
Księstwie poznańskiem wynosi obecnie wedle 
najnowszego obliczenia jak  następu je:
1) dobra, należące do polskich banków parcc- 

lacyjnych wynoszą: 20,551 morgów
2) 54 rodzin posiada: 1.738 570 „
3) 34 „ „ 246,120 „
4) 115 „ „ 423,556 „
5) 35 „ „ 21,602 _______
Razem więc polskiej w ła­

sności liczymy 2,250.399 morgów.
Dodając do tego dobra 

kościelne, obejm, około 58,360 „
W ynosi cała polska w ła­

sność ziemska 2,308,759 morgów.

r Z e  S lązk a  ezyłi S ta re j Polaki,
K andzierzyn . Urzędnik kolejowo No- 

sol z Ruszony dostał się w czwartek pod koła 
pociągu i utracił całą lewą rękę.

R ybnik. W iadomość, jakoby ksiądz 
Miczek z Rybnika został zamianowany probo­
szczem w Pstrząśnie, nie potw ierdza się. 
W iel. ks. Miczek pozostaje chwilowo jeszcze 
w Rybniku.

Od B ytom ia. Górnik Bartłomiej Skrzy- 
kała z Rozbarku wypadł na kopalni „K arsten- 
Centrum " z pokładu do szybu z wysokości 160 
metrów i zabił się na miejscu. Niedawno te­
mu utracił żonę, a troje drobnych dzieci opła­
kuje rodziców.

K ró lew sk a  H uta. W  tych dniach 
włamało się do składu zegarm istrza Gliicka 
kilku złodziei i zabrali z sobą 27 zegarków 
kieszonkowych w wartości 300 marek.

Wiadomości ze świata
W ażny w niosek . Duński poseł pan 

Johannsen podał, poparty przez Koło polskie, 
następujący wniosek, dotyczący zmiany ordy- 
nacyi sądowej z dnia 27 stycznia 1877:

§ 1. P arag raf 187 ordynacyi sądowej z 
dnia 27 stycznia 1877 zmienia się, jak nastę­
pu je:

§ 187. Jeżeli proces odbywa się przy 
udziale osób, Die umiejących po niemiecku, 
winien być przywołanym tiomacz. W  przy­
padku tym musi być do protokółu dołączone 
tłomaczenie uwierzytelnione przez tłomacza. 
Pow ołanie tłomacza może tylko wtedy być 
zaniechanem, jeżeli wszystkie osoby, biorące 
udział w procesie, znają obcy język i wyraźnie 
zrzekną się powołania tłomacza. W  tych czę­
ściach państwa, w których językiem potocznym 
i  językiem ludu jest inny aniżeli niemiecki 
muszą być przy odnośnych sądach okręgowych, 
ziemiańskich i nadziemiańskich ustanowieni 
tłomacze, którzy wykazali się egzaminem, że 
odnośny niemiecki język zupełnie posiadają. 
N a żądanie oskarżonego musi tłomacz powie­
dzieć mu, jak  zrozumiał i przetłómaczył da­
wniejsze jego zeznanie.

§ 2. U staw a ta wchodzi w życie z dniem 
jej ogłoszenia. Przepisy niezgadzające się z tą 
ustaw ą tracą od tego dnia moc obowiązującą.

„K oeln. V o lk sztg .“, nadreński organ 
katolicki, broniąc interpelacyi centrum, tak 
p isz e :

„Co się tyczy zachowania się niższych 
urzędników policyjnych w Beniszowie, Bytomiu 
i W ieszowie, zadziwia, że w tych trzech, k ró­
tko po sobie następujących, a prawie zupełnie 
do siebie podobnych wypadkach, rozwiązano 
zebrania wyłącznie z powodu, że w nich mó­
wiono po polaku. W nosićby ztąd należało na 
istnienie ogólnej wskazówki. Z drugiej strony 
istnienie takiej wskazówki byłoby z prawnego 
i politycznego stanowiska istną okropnością, 
tak, że niepodobna prawie wierzyć, iż w ska­
zówkę taką wydano. Ani źdźbła uprawnienia 
nie ma na to policya, żeby rozwięzywała ze­
brania wyłącznie dla tego, że w nich rozpra­
wiano w polskim lub jakimkolwiek innym języku. 
Jak iż to nierozum, żądać, żeby do pewnego 
rodzaju słuchaczy przemawiano w innym języku, 
jak  w tym, który wszyscy rozumieją. Znaczy­
łoby to, źe dla Polaków, Mazurów, Litwinów, 
W endów, Wallonów i Fryzyjczyków  prawo o 

■stowarzyszeniach zostało zniesione. Bądź co 
bądź, czy tam  istnieje ogólna wskazówka, albo 
czy też rozwiązanie zebrań jest dziełem nie­
zręczności lub nadużyć niższych organów poli­

cyjnych, na każdy wypadek potrzeba grunto- 
townego wyświecenia stanu rzeczy."

Następnie zw raca „Koeln. Volkszeitung" 
uwagę na to, że prześladuje się Polaków nie- 
tylko jako Polaków, ale i jako katolików. Dla 
czegóż bowiem rząd nie postępuje tak samo 
względem protestanckich Mazurów lub Śląza­
ków z okolicy K luczborka? Z tej już przy­
czyny ma centrum obowiązek wyświecić tę 
sprawę.

B erlin . Sędzia śledczy w Berlinie za­
jęty  jest obecnie, jak donosi „Staatsb. Z tg.“, 
badaniem, czy wiadomość, że car chciał od ­
wiedzić ks. Bismarcka we Friedrichsruh, lecz 
go od tego we W rocławiu powstrzymano, 
pochodzi od starego Bismarcka, czy też od 
jego syna H erberta.

A m eryka. W ydział dla spraw zagra- 
gnicznych senatu Stanów Zjednoczonych przy­
ją ł rezolucyę Camerona, według której Stany 
uznają republikę Kubę za państwo niepodległe 
i starać się będą o to, aby kres położyć w oj­
nie. Przed powzięciem tej uchw ały miał w y­
dział długą konferencyę z sekretarzem stanu 
w urzędzie spraw zagranicznych Olneyem, 
który przestrzegał przed zbytnią porywczością 
i cświadczył, że prezydent ma prawo uznania 
nowego państw a niezależnie od kongresu. 
Senatowi przedłoży wydział ową uchwałę w 
przyszły poniedziałek.

" Na wyspie Kubie tymczasem zanosi się 
na wielką czynność. Powstańcy i Hiszpanie 
wysyłają wszystkie swe siły do prowincyi 
Santa Clara.

Z P etersb u rga  donoszą, że ze względu 
na rozruchy pomiędzy akademikami zamknięto 
na czas pewien uniwersytet charkowski. W ła­
dze akademickie otrzym ały rozkaz z m inister­
stwa, aby śledziły za przywódzcami ruchu, 
ponieważ równoczesne demonstracye w spra­
wie chodyńskiej pozwalają się domyślać, iż po 
wszystkich uniwersytetach szerzy się agitacya 
polityczna, którą stłumić trzeba w zarodku. 
W szyscy akademicy w Rosyi stoją obecnie 
pod obostrzonym nadzorem policyjnym.

Z  ro śn y ch  stron .
B ochum . Przez kilka dni mieliśmy su­

che przymrózki, a w sobotę spadł, jak na 
W estfalię, dosyć znaczny śnieg.

B ochum . Rodakowi p. Cybertowiczowi, 
mistrzowi szewskiemu, skradziono onegdaj 
kilka par butów.

H oentrop. Górnik Kiirschel został w 
kopalni „Maria- A nna-Steinbank" niebezpiecznie 
pokaleczony.

H om bruch. Tutejszy kościół katolicki 
powiększają. Na wiosnę zostanie przybudo­
wana część poświęcona.

W erue. Dom górnika Bamickiego zgo­
rzał onegdaj.

H am burg. Świętujący robotnicy zw ró­
cili się do senatu z prośbą o pośrednictwo. 
Senat jednakże pośrednictwa odmówił, żądając, 
aby robotnicy wpierw wrócili do pracy.

K rzeszow ice  (w Galicyi). Tymi dniami 
przyaresztowano tu dwóch mężczyzn jako po­
dejrzanych o zamordowanie bankiera Cohna 
w Pszczynie. Bliższych szczegółów nie poda- 
wają gazety.

„A becadło ruchom e*. — Nakładem 
„Dzień. K uj.“ w Inowrocławiu wyszło co do­
piero ułożone przez J .  K. Maćkowskiego „A be­
cadło ruchome", które ma ułatwić dzieciom 
poznanie abecadła polskiego i naukę polskiego 
czytania. Im  rychlej się dzieci abecadła na­
uczą, tern lepiej dla nich, bo tern łatwiejszą 
będzie późniejsza nauka.

Abecadło ruchome łączy zabawę z nauką 
i nadaje się przez to mianowicie dla dzieci 
małych, w wieku od lat 4 do 6, chociaż i 
starsze zapewne chętnie się niem bawić bę^ . 
Cena 1 m. 20 fe n , z przesyłką 1 mr. 50 on. 
Zamówienia przyjmuje także księgarnia „W ia­
rusa Polskiego" w Bochum.

Pożyteczne wiadomości.
U rzędy ce ln e  ogłaszają przepisy co do 

stemplowania kontraktów.
Osobnej opłacie stemplowej podlegają od­

tąd wszystkie kontrakty dzierżawne na kwotę 
większą niż 300 mr., a zaw arte po 1 kwietniu 
roku bieżącego. Z zaw artych przed tym  te r- 

> minem wolne są od opłaty na ten raz te, od

których już zapłacono stempel na czas do 1-go 
grudnia 1896 roku. W szystkie inne kontrakty, 
także kontrakty oddzierżawienia mieszkania 
przez lokatorów osobie trzeciej, jeźli przekra­
czają kwotę 300 marek, muszą być podane 
w przepisanym spisie kontraktów. Form ularzy 
do tych spisów dostać można w urzędach cel­
nych darmo. Także i te kontrakty powinny 
być stemplowane, które zaw arte zostały na 
miesiąc, kw artał lub czas krótszy, niż rok, 
jeźli kwota ich, obliczona na cały rok, w yno­
siłaby więcej, niż 300 marek. Spisy należy 
doręczyć władzy celnej albo osobiście, albo 
za pośrednictwem najbliższego kantoru stem ­
plowego, albo przez pocztę, w listach reko­
mendowanych (eingesehrieben), wraz z dołą­
czeniem kwoty odnośnej. Bliższe szczegóły 
podane są na formularzach. Spisy powinny 
być doręczone urzędowi celnemu w pierwszych 
dniach stycznia _______

Rozmaitości.
R ozpojone kury. Przed sądem w O -

ban (w Anglii), toczyła się niedawno zabawna 
sprawa. Oskarżającym był hodowca kur Laggen, 
który pozywał sąsiadującą z nim gorzelnię, iż 
„rozpaja" mu jego koguty. Biedak opowiadał, 
że od czasu, jak jeden z kogutów w skazał 
kurom drogę do stawu, do którego spływały 
wywary gorzelni, kokosze nieść nie chcą, tracą 
apetyt i chudną. W niedzielę cała skrzydlata 
drużyna chodzi jak osowiała, bo gorzelnia jest 
bezczynną; za co w poniedziałek raczy się 
podwójnie w stawie i cały kurnik gdacze z ra ­
dości i zatacza się poprostn. Sędzia kazał 
podać przyprowadzonemu kogutowi trochę 
wódki. Istotnie pił łapczywie, a następnie był 
dziwnie podniecony. W łaścicielowi gorzelni 
kazano staw  ogrodzić.

Nabożeństwo polskie.
24, 25 i 26 grudnia do południa w J io c liu m ;
2G po południu, 27 i 28 w B ic k e r n .

W Bochum .
Ojciec Roch przyjedzie do Bochum w śro d ę_ 2 3 -g O  

b. m. po południu. Od godz. 4 sposobność do św. spo­
wiedzi w kościele klasztornym. 2 4 -g O  rano o 7 msza 
św., potem spowiedź św., tak samo po południu od g. 3.

2 5 - g o  m sz e  ś w .  o  g o d z . 6 ,  8  i  1 0 ,  o s t a ­
t n ia  z k a z a n ie m , p ie r w s z a  i d r u g a  ś p ie ­
w a n e ,  („W  żłobie leży" i „Niepojęte^ dary"), po poł. o 
godz. 4 nabożeństwo, potem spowiedź św. 2 G -g o  od 
6 godz. z rana spowiedź św., a o 9 godz. śpiew, msza 
św. z kazaniem.

W B ick ern :
2 6 - g o  g r u d n ia  o godz. 4 nabożeństwo z kaza­

niem, potem spowiedź św.
2 1 -g o  rano msza św. i spowiedź, a o g. 4 po poł. 

nabożeństwo z kazaniem i spowiedź św.
28-gO, 29-gO i 30-go rano będę w Bickern 

spowiedzi św. słuchać rano i po południu od 4 godz.

Do B rau b au ersch aft
przyjadę 30-gO w południe, zostanę do 2-go stycznia 
w  południe. Ztamtąd pojadę do Rotthausen. O . I !o c h .

Nabożeństwo polskie w dekanacie 
dortmundzkim.

W  pierwsze i drugie święto Bożego Narodzenia na­
bożeństwo polskie o godz. 3 po południu w D o r t m u n d  
w kościele św. Józefa.

W  trzecie święto Bożego Narodzenia i w Nowy Rok 
w kościele N. M. Panny w D o r tm u n d .

O. K om  eliiisz.

Wesoły kącik.
W gospodzie.

G o ś ć :  Dla czego Ban sprzedaje wino
czerwone drożej od białego?

G o s p o d a r z :  A cóż to, czy ja  farbę
darmo dostanę.

Fostbestellungs-Formular.
Ich bestelle hierm it bei dem Kaiserlichen 

Postam t ein Exem plar der Zeitung „W iarus 
Polsk i"  aus Bochum (Zeitungspreisliste 109 t 
2. Abth. S. 380) fur das I. Q uartal 1897 und 
zahle an Abonnement und Bestellgeld 1,75 Mk.

•g 4
O N Ł 

^  M §■
« ® 3f’Ł *■* k
A° *

Obige 1,75 Mk. erhalten zu haben, be- 
scheinigt.

d. .1898,



W I A R U S  P O L S K I

Towarzystwo świętego Ignacego w Oberhausen
Uonos. swym członkom i wszystkim Rodakom w Oberhausen i okolicv 
rz tegoroczną „ g w i a z d k ę "  obchodzić będziemy w pierwsze święto 
Bożego Narodzenia po peł. o godz. 4-tej, na sali p. W ita T  l y  t
« k i?h ry ił i. ' 'r0CZ' St0Z<5 ł)0'vyższli zapraszamy serdecznie wszy­stkich członków wraz z zonami i dziećmi. W stęp wolny dla wszystkich.
—       Z a r z ą d .

Towarzystwo św. Kazimierza w Liitgendortmund
urządza w pierwsze święto Bożego Narodzenia wspólną „ g w ia z d k ę "

S r t r i ' A z z a S t f S

Towarzystwo św. Marcina w Kirchlinde
-Uaje do wiadome sci członkom, iż nasze Towarzystwo obchodzi w pier 
wsze święto Bożego Narodzenia tj. 2ó-go grudnia »tviirńui“ ~ 
godzinie 3-ciej do południu- TTnrasża ” 8  . .

  .

Towarzystwo świętego Idziego w Schulaummmmmmzastępcą. Listy tyczące sto To w. ,,,'08imv „ S « ;  1  P' N.°Wak 
niego Chowańskiego albo p Musioł-i Pis.p i ■ n i  *̂ Ce *0_ 
co 14 dni, w niedziele no ™ł “ o Posiedzenia będą się odbywać

a . —**- * d  p™:
  -------— —   . _______________ Z a r z ą d .

& c h i f f b e k  pod Hamburgiem

przybędzie do nas ksiądz polski z Hamburga7 ks S w Z r f  0 "^ “ “  
ja k  najliczniejszy udział w nabożeństwie i w in- • d j J3imy 0

W  drugie święto nn . " Ie 1 8Ptewie pieśni polskich.
lokalu p. Schulza na któi-em h n° 4 odb«dzie 8to zebranie w
gwiazdkowe. O liczny udział miraatn .̂ x podarunkidziećmi przybyły. ^  “ upraszamy, aby także ojcow-ie i Matki z

  — —  -------- — —   ------------------ N a r z ą d .

p  ,  . „ O b w i e s z c z e n i e .
do wiadomości*," i i  sąd riemTańs*T’w dW HabinShor*t Podaje się
dnia 20 września br zni^T wy-ok s f  i "rdZ'f ^  Wyrok S"'ÓJ z 
rzystwa z przewodniczącym T ‘ Ifooi • U W ,troPie ■ istnienie towa- 
ten jest prawomocny. Koszta procesów no** °Zele’ potwierdził- Wyrok

AJ-J S f J S t i , '
 ---------------- Z a r z ą d , z polecenia J. Kostuj, przRW,

Skład fabryczny
harmonik ustowych, do dmuchania 

' '  do rozciągania.
F r . f to lt in g , H e r n e ,

naprzeciw kościoła katolickiego. 
S k ła d

tabaki, cygar i papierosów 
ł r .  X o l t in g - ,  H erne,

naprzeciw kościoła katolickiego 
poleca odleżałe cygara we wszel­
kich opakowaniach i cenach. 25 
sztuk od 1 mr., 50 sztuk od 1 75 
mr., 100 sztuk od 3 mr. począwszy 
az do najlepszych.. Cygaryle 50 
sztuk za 1.25 mr- Czystą tabakę 
zamorską, wszelkie gatunki dobłej 
tabaki do zażywania i żucia, oraz 
tabakę prasową.

P o s z u k i w a n i e .
Poszukuję brata mego .Józfa 

B o g u c k ie g o ,  który wyszedł w 
roku 1888 do Westfalii i do tego 
czasu o nim mi nic nie wiadomo,

| proszę więc szan. Braci Rodaków 
tam w Westfalii, jeżeli by kto 
o mm wiedział, aby mi doniósł. 
Adres mój je s t: J a k o b  B o g u ­
c k i  w M ł y n k o w i e ,  pow. ostro- 

[ wski, prow, poznańska.

G r e l s e n k i r c ł i e n .
kom iż dnia” 9ysStW° Św , Floryana w Gelsenkirchen donosi'swym człon-
odbędzie się g w f a * d k a iana 'k tV pierW8z® ^żego Narodzenia
praszamv , ,ktorą wszystkich członków z familią za­
tok o godz. 4 - t e jr i t ”k6W wprowadzeni mile widziani. Począ- 
     — — ------------ —  Z a  r /a d .

m ZJŹn g0-d,lych jeg0 Imienin C27  grudnia) składam moje
m S X r ia ZdtoW-la’ szc?«ścia> błogosławieństwa św., życia długiego 1 wszelkiej pomyślności.
s  y„  -■ (-?dy !'ÓŻy ni kwiatów na wieniec dziś nie ma * 

M  l  - Di0Sę W dDiu Tweg° Imienia * Niech aniółĘ  2 jasnemi oczyma * Wśród kwiatów z lutnią wie-
s)  df %  I  Pt  62 ZyCie’ * Niechaj Ci« upieszcza złoconemi sna- 

1 1 , Rozkoszą, swobodą obdarza obficie. Tego Ci życzy twói
f f  f ! b,ry J„r!bjaClel 1 r̂2ykrotnie wykrzykuje: Niech żyje,' niech. . . . JK S z

Księgarnia Polska
w  D o r t m u n d ,  Nordstr. nr. 39, 

w  tyle za kościołem św. Józefa. ?
W. J ó ze fo sk i,

Towarzystwo 
kwestarskie

(Saminelverein)
katolickiego domu sierot w Dort­
mund, urządziło miejsce sprzedaży 
tabaki do palenia (funt 50 fen.) 
u pana J

C. H. Schulte,
■DortmiiBid , Miinstsrsfcr 24

m  /    •>? i
. J-iiwarzystwo świętej Barbary w Bochum 

stępuje torw nwze ^ T i p o w T e d d * ^  ?4grudn ia  Przy-
Mszy św. o godz. 10 wspólnie do Komunii s ^ ' w V e ™ ^ 0 ™ 3' Ciej 
poł. nabożeństwo polskie o irodz a „ „ pierwsze święto po
„gw iazd k i"  w lokalu towarzvsMm n / t o / P° naboźeńst'vie obchód 
z familią uprzejmie zapraszamy. Mogą toż brać u d z ia ł  Członków 
meczłonlcowie, którzy maia zamiar -a , ł  w »gwiazdce“
O liczny udział pr0si‘ ‘ stąpić do naszego towarzystwa,

n,       Zarząd.
Iowarzystwo świętego Kazimierza w ^aukan

podaje swym członkom do wiadomości „ u  ■ •

4 -m . o  i . k £ T : e ■ s s - UI! ; s ^ »  w - -

Z a r z ą d

k a n a r k i
tegoroczne dobrze śpiewające ta­
mo pod gwarancyą ma
»  .V. A l l ‘, r y s i a k ,
ł ł - o t t h a n s e n ,  Weidendorfstr. 27 

Szanownym Rodakom na- ^  
chodzące święta Bożego Narodze­
nia polecam moją

polską kiełbasę,
kiszki świeże i ciepłe każdej go- 
dzmy, bardzo dobrego smaku. Na 
każde żądanie posyłam za zaliczką 
pocztową każdą ilość kiełbas pol­
skich Będących Rodaków w Dort-

wtedzićW SWlęta’ pr0szę mię od
F ra n c . J a k u b o w ic* ,

rzeźnik polski, 
r t m u n d ,  Zimmerstr. nr 19 
Przy kościele św. Józefa.’

Stosowny podarek gwiazdkowy.
por m onetk. to rebk i do cygar i k a rt w iaytow ycb, w orki
nvch n ’ J  1 la kobiet’ torni9try dla dzieci szkol- Zth T  kleszoI?kowe 1 nożyczki do obcinania cygar, 
tańszych . ^  ga lan tery jne  i 2abaw ki po cen ach ‘n a j-

Pr. IsTolting:, Herne, naprzeciw kościoła katol.

rp ~  :------------------------ —___________  n a r z ą d .

uwiacamL°sfvyd, członw ̂ id lk  - AntonieS;0 w Habinghorst
Narodzenia o godzinio 5-tei no nnłn i° W’ ‘m pierwsze święto Bożego
« « .  o  ! , „ *  ad2, j  izsjfSsu°pd, s r  ’“ j a - k - i . d

TT-------------— ---------------N a r z ą d  Tow. św. Antoniego P adew»i-inr

, z  C ki z i  ^
n rczny udział prosi J t takzc wstęp wolny. O li-

T; '   — -_________________ Z a r z ą d .
nodaip . lovvarzystwo świętego Piotra w Steele
P je  nimejszem do wiadomości, iż u j
pierwsze święto Bożego Narodzeni* odbędzie się w
godzinie 4-tej po południ,, O liczny’udział1 orosi °

Polskie notesy.
Polecamy szan. Rodakom not-e 

y  z polskimi napisami w pięknej 
oprawie ze złotym wyciskiem na

^  k3Żdy dzień roku Q obna kartka, z oznaczeniem dnia,
miesiąca. Cena tylko 70 fen., z 

przez. 80 fen. Zamówienia przyj- 
muje księgarnia „W iar. Pol.“

B a c z n o ś ć  R o d a c y  w Hanowerze!
/.wracam uwagę wszystkim Rodakom z Hanoweru i 

okolicy i polecam moją

restanracyę, czyli ©l>ei*że,
w iniarnię i kaw iarnię obok kościoła św. Klemensa 
j? k Pi depłc W doborowe Potraw>' 1 ^a?ojo, tak zimne,’

A n t o n i  C h o j n a c k i ,  Katol. dom Towarzystw
w Hanowerze, n l. B aekerstr. 31.

Missye katolickie.
knwir. P„°d po)vyzazym. tytułem, od lat już piętnastu, wychodzi w K ra- 

owie czasopismp miesięczne, illustrowane. poświęcone działalności
S vT su m w o zd ^0-1 P° °ały?  ŚWie0ie- Missye katolickie podaj ą U_ y i spraw ozdama nusyonarzy, którzy w różnych zakątkach kuli z iem-
skiej opowiadają Ewangielię ludom pogańskim; zawierają przvtem po­
uczające i zajmujące opisy ludów i rajów, w których przebywają wraz 

rycinami przedstawiającemi różne ciekawe miejscowości na świecie i 
typovve postacie ludów zamorskich. Papierze, tak śp. Pius IN  jak i 
obecnie Ojciec s. Leon X III, osobnemi breve pochwalali to wydawnictwo 

chęcali do_ czytania. Każda rodzina zamożniejsza powinnaby je po- 
s i a d a ć a  naj me wątpliwej każda czytelnia i kółko. Zeszyt miesięczny 
o 28 stronicach druku, w wielkim formacie, na pięknym papierze zdo­
bi przynajmniej dziewięć rycin artystycznie wykonanych. Prenumerata 
w az z przesyłką pocztową wynosi w państwie austryackiem rocTnTe 4
roczn ° i° CZnle " , z. ‘ i w P astw ie  niemieckiem rocznie S marek pół- 
roczme 4 mr. Można prenumerować bądź wprost w Administracyi Mi­
tu- katolicklch w  Krakowie, ulica Kopernika nr. 26; bądź też na w-szv- 

wnle ,  P° w  Ch tak -W Au3tryi> i ak 1 w Niemczech, ’a przytem i w  X  
wicie o f r o k u S ' ^ o '  ^ awniej8zerocZDiki Misyj katolickich, miano- 

• !  . do 1S96- w ozdobnej oprawie, można nabvć w
Administracyi Missyj katolickich w Krakowie, po cenie 5 złr. 00 o;.* (U  
mr. 20 ten.) za egzemplarz.

9 ^ ;  Obrazy narodowe. *310
ladeiisza Kościuszki, pieszo i konno, w ramach pięknych rzeźbio­

nych 3 mr., bez ram po 50 fen. * - -

obchodzi „g f « Pia * d k k - VdnFa°!-ok ic h  ” H a r f a “ w  B i c k e r n  
żego Narodzenia. O g o d z ' T t e f l o °  r n T n n ?  f j '  drUg‘e Święto Bo" 
dzie teatr p. t . : „Zwycieztwo wiÓ,. H  p?c?ątek gwiazdki, potem be-
spłewy, dzielenie się opłatkiem itd.^ w 7 tep d o n i e c  ł P °i!*m I,a8t^ ,i!‘ 
-P  lcizl]y udział członków i gości prosi nieczłonków 50 fen.

-----------  — -------  N a r z ą d .

^ J “™ ^ Ł r ‘;s„-'Vawrzyica w ĉ »p
giudma br. na sali zwykłych zebrań °ohW 'd ^°ŻB Narodzenie -dnia 25 
* tO w ą “ . Będzie śpicw /deklam lcye c . t  t 1 u™czystośd » g » v la * d -  
“ e się opłatkiem i rozdanie jabłek i orzei')” V ‘ małych d™ ci, dziele- 
fza się wszystkich członków żonatych z Tn '- - f  >iSwiazdkę“ zapra­
wo przez członków wprowldzem S  ^  dzieiml Goście ty l-
Gastrop, chcąc w naszej uroczystości . A  , dacy mieszkający w 
££łonków żajiisać. O iicznv udział prosfZ‘ ' si« dać na

 -----  Z a r z ą d .rp

G onS\ZmSntj ^ ê ^ a,1Kaji“ ierza w Hanowerze.
Imy, że dnia 24 bm. przybędzie k s i a d T a  r.0d?kom w mieJ'sc« i oko-

b"—  j ,  -u j Bnorzystać chcieli z to': u Przeto upraszamy braci
długo czekać będziemy musieli aż tu „ 1  ’ ,bj  nie wiemy, jak

iczny udział w nabożeństwie prosimv ink u .spowiednika dostaniemy, 
rano o godz. 8 z polskiem kazaniem T no n '!ał uPrzeimie.j- Nabożeństw-o 
*‘aw.eniem Najśw. Sakramentu Z  i  ° g ° dz‘ 5- teJ z w y -

Ziłdza tow. nasze wspólną „ ł J w I a z d k r * ™ ^ 26 ™ i ‘’Ug'e Św‘tto
’ r i • Szai1- członków tow.

’ , - » l u s ,  przewodniczący. W. K oczorowski, sekreta i

Kuper
^  Of. Bsckstr. 2

♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦

i S c h w e ig m a n n
Bochum Gr. Becksłr, 2 T

polecają

na św ięta  Bożego N arodzenia
w e  w i e l k i m  w 1 . . . . . „ .

f
i  ti
♦  .  . -  .  ^  

^  4v 4 t♦  ♦  ♦  ♦  #  4  i

- w i e l k i m  w y b o r z e :
Płasacse polerynowe 
Paletoty 
Płaszcze
Ubrania dla'panów 
Szlafroki
Ubrania dla chłopców od 1,50 do 25 m,
Płaszcze peler. dla chłopców od 2,60 do 15 m.
Ubrania obcisłe, paletoty, spodnie.

w każdej wielkości zawsze na składzie.
W ielk i wybór w ie lk ic h  artykułów  tlla robotników po 

cenach najtańszych.

od 14 do 40 m .
od 10 do 45 m .
od 12 do 30 m .
od 9 do 45 x n .
od 12 do 30 m .
od 1,50 do 25 m .



K a ze in
za 4 7  fen.

1 chustkę jedw abną  
1 fartuch dla dzieci 
1 kaftanik dla dzieci.

K a ze in
za 9 4  fen.

1 półkoszulek  
1 kraw at 
1 kołnierzyk.

R a z e m
za 1,0© mr.

1 para cich obiegów  
1 fartuch dom ow y  
1 obrusek w oskow .

R a z e m
za 1,32 mr.

1 dyw anik  p. łóżko  
1 fartuch ozdobny  
1 szen il. przepaska.

R a z e m
za 1,39 mr.

1 m ufka d ziecięca  
para bucików  dziać. 
1 gotow a sukienka.

R a z e m
za 2 marki.

1 m ufka futrzana  
1 kołn ierz futrzany  
1 fartuch ozdobny.

R a zem
za 2 ,5 0  mr.

1 kołdrę na łóżko  
1/2 tuzina ręczników  
1 chustka jedw abna.

R a z e m
1 za 3  marki

1 suknia dom ow a  
1 spódnik  
1 koszu la  k obieca.

K a ze in
za 3 ,5 0  mr.

1 jed w . przepaska  
1 gorset
1 w ełniana chnstka

R a z e m
za 4  marki.

1 parasol
1 sukienny spódnik  
1 fartuch d om ow y.

R a z e m  
za 5  marek.

1 kołdra do spania  
1 p ow ł. na pościel 
1 pik. kaftan, nocny.

R a z e m  
za © marek.

1 sukn. cz y sto -w e ln . 
1 kor. chust, do nosa. 

j 1 jed w . przepaska.

Do gwiazdki są nasze składy w niedzielę aż do wieczora otwarte.

Bracia Alsberg, Wattenscheid.
Tvlko Oststrasse 86. Tylko Oststrasse SC.

Skład towarów spożyw czych (Consum -Anstalt)

S .  W i l t « l m i t  11 e r
H erae, Bałm hofstr. 15

poleca:
Najlepszą słoninę soloną funt p o .....................................................®
Najlepszą słoninę wędzoną funt p o ............................................. "  en'
Najlepszą słoninę westfalską funt p o ...........................................  t en-
Najlepszy olej rzepiowy litr po . . . . • • • • ■ • ■ 0 / ten'
Najlepszą margarynę ze słodkiej śmietany funt po bO i <U i.,

przy 5 funtach 5 fen. taniej.
Najlepszą margarynę funt po 40 i 50 fen.
Najlepszą paloną kawę funt po SO, 90 ten., 1,00, 1,10, 1,20,

1.30, 1.40 1,50 mr.
Najlepszy nowy biały bób, miękko się gotujący funt po . .
Najlepszy nowy żółty groch olbrzymi funt p o ...........................
Najlepsze łuskane krupy funt po 12 i 16 fen.
Najlepszy ryż funt po 12, 14, 16 i 18 fen.
Najlepsze amerykańskie petroleum litr p o ...........................
Najlepsze orzechy laskowe funt p o .....................
Najlepsze orzechy włoskie funt p o ........................... • • '
Najlepsza westfalska kiełbasa zwana „M ettwurst1 funt 60 
Najlepsza westfalska kiełbasa zwana „Plockwurst“ funt po 1 i 1,10 m. 
Najlepsza mąka pszenna funt 12 fen.
Najlepsza kasza jęczmienna funt 12 fen.
Najlepsze mydło oszczędnościowe ziarniste funt 22 i 2o fen.
Najlepszy cukier kryształowy w kostkach funt 26 fen.
Najlepszy cukier kryształowy miałki funt 24 fen.

Dalej polecam mąkę tatarczaną, proso, kaszę tatarczaną, smalec 
proszek mydlany, śliwki, rodzynki, masło ze słodkiej śmietany, tabakę 
do palenia i żucia, ' cygara, wina białe i czerwone, w s z y s t k o  p o  
c e n a c h  n a j t a ń s z y c h .  Przy odbiorze we większej ilości taniej,s. W in d x n u l le r ,  H e r n e .  Bahnhofstr. to,

Baczność!
Kochanym Rodakom w  l ł e r n e  
o k o ' i c y  podaję do wiadomo­

ści, iż p r z e n io s ł e m  mój 
skład i warsztat krawiecki
z nr. 4 na drugą stronę ulicy pod 
n r .  3 9 .  Donoszę też Rodakom 
z Herne i okolicy, iż mam w i e l ­
k i e  z a p a s y  rozmaitych towa­
rów zimowych i wykonuję ubrania 
i paletoty po jak najtańszych ce­
nach, pod gwarancyą dobrego le­
żenia. Prosząc o dalsze poparcie 
kreślę się z szacunkiem
J„ Świtała, krawiec

12 fen. 
11 fen

16 fen. 
30 fen. 
22 fen. 
70 fen

Księga Sybillińska o przyszłości.
Zbiór proroctw, przepowiedni i jasnowidzeń o różnych  

narodach, a szczególnie o K ościele katolickim , 
w Polsce i Słowiańszzyżnie.

Z dodatkiem: W ernyhora przepowiada przyszłość. 
(D rzew oryt podług obrazu Jana M atejki.)

C ena za egzem plarz opraw ny 3 mr., z przes. 3 mr: 30 ten 
A d r e s : „ W ia r u s  P o i s k i “ B o c h u m , M altheserstr. 1 <

"iiiee6ieeeeeie@@ êie
Antoni Hense

t o w a r y  w e ł n i a n e
hurtownie i cząstkowo

Bahnhofstr. 6. W l t t e i l  Bahnhofstr. 6.

poleca do zakupna zim owego i gw iazdkow e­
go swój bogato zaopatrzony skład koszul

S— wełnianych, i bawełnianych ka­
ftanów, gaci, rękawiczek, poń­
czoch, szkarpet itd. znanej najlep­
szej jakości po cenach nadzwyczaj tanich  
i stałych. W niedzielę przed świętami B ożego  
Narodzenia jest mój skład do w ieczora otwarty

ł — — — — ———
Najlepsze i najtańsze 

źródło do zamawiania ^  *   "■
ubrań mgzkich

z najnowszych materyj.
J a n  Kołecki,

B ick ern  poci W anne,

Szanownym Rodakom polecam 
moje znakomite towary, jako też 
prawdziwą tutejszą s ł o n i n ę ,
polską kiełbasę,
zawsze świeże jaja, cygara tabakę, 
papierosy itd. Proszę o łaskawe 
poparcie mego przedsiębiorstwa.

Mateusz Graniczny
w  B r a c h u , przy p oczcie

KTowe
powinszowania na imieniny

25, 4 0  i 50  fen. za sztukę.po

UJ w a g ę  Rodaków
zwracam na moje
w y b o r n e  c y g a r a , p a ­

p ie r o s y . t a b a k ę
i polecam je, jako też wszelkie in­
ne towary o wiele taniej, niż wszel­
ka konkurencya.
A- G r a n ic z n y , Bruch,

przy poczcie u Druxa.

Powinszowania 11a Nowy llok
po 20  fenygów, z przes. 2 3  fenygów ,

5 sztuk za 1 markę Iranko.
A dres: „ W ia r u s  P o l s k i“ , B o ch u m , M altheserstr. 1 ta .

A d res: „ W ia r u s  P o l s k i “ B o c h u m , M altheserstr. 17 przy poczcie « Druxa. A  A  a Tx»x»x»x»x»x»x»f»«»»»*»"»*»g 
i  S .  I  t c w i i i .  B o c h u m .  B r ™ » n is t r  ? r . «
♦x
♦ ♦

X♦

£
X♦♦

g ę  pierwszy i jedyny gotowych obrań skład polski w miejscu
Ubrania dla panów od 7 mr. począwszy.
Palet ot v dla panów od 8 mr. począwszy. w
Sznwalówki dla panów od 7,25 mr. począwszy. J
Ubrania dla chłopców od mr. począwszy. J

z c u s o w ; -  ▲
A  przy zakupnie od 2 5  mr. 6 metrów dobrej materyi na suknie.

. ,  w TWtmm. — Nakładem i czcionkami W ydawnictwa ,,’Wiarusa F U  go
Za druk, nakład i redakcyę odpowiedzialny:


